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WYCHODZI KAŻDEGO POWSZEDNIEGO DNIA POPOŁUDNIU 


Ceny „renumaraty: 


We Lwowie bez dorę- 
czenia do domu 


Na prowincji 
syłką pocztowa . 
Zagranicą. 


z prze- 


Trzydzieści miljonów 
buszli. 


Fakt, że do Stanów Zjednoczonych 
trzeba będzie w najbliższym czasie imz 
portować trzydzieści miljonów buszli 
pszenicy, napawa wielką radością 
wszystkie kraje eksportujące zboża, do 
których stale należy także Polska. 

Jesteśmy krajem rolniczym. Jeszcze 
po dzień dzisiejszy 70 proc. naszej lud- 
ności uprawia rolę. Jej byt i dobrobyt 
stanowi zatem jedna z podstaw, na któ 
rej wspierają się inne dziedziny nasze- 
go życia gospodarczego, Malo konsu- 
mująca wieś niszczy produkcję przemy 
słową a wiejskiego ubytku konsumcyj 
nego nie zrównoważy choćby zwię- 
kszona konsumcja miasta. 

Może zaś wieś konsumować jedynie 
wtedy, gdy jej wytwory znajdują zbyt 
i to taki, który czyni opłacalnym war: 
sztaty produkcji wiejskiej, Przedmioty 
produkcji wiejskiej zaś to w pierw» 
szym rzędzie płody hodowlane ı zbo- 
ża, ale przed wszystkiiem innem — zbo 
ża, od ich urodzaju i od ich ceny zale- 
ży bezsprzecznie dobrobyt wsi. 

Katastrofalnie niskie ceny zbóż na 
rynkach światowych stały się, jeżeli 
nie źródłem — jak niektórzy sądzą — 
powszechnego kryzysu, to w każdym 
razie jednym z głównych jego czynni- 
ków. Wsi nie starczyło środków na 
obsługę długów, nie starczyło na zasi- 
lanie przemysłu choćby skromnymi zaa 
kupami Przez szereg lat poprzednich 
jedynie z największym wysiłkiem, 
przy stałej i kosztownej interwencji 
Rządu udawało się utrzymać ceny 
zbóż na jako tako przynajmniej ustaz 
bilizowanym poziomie, O wolnej kon- 
kurencji w tej dziedzinie nie było mo- 
wy. Polska posiadała zawsze nadwyże 
ki, eksport był wielce utrudniony z po 
wodu ograniczeń wwozowych innych 
państw, a nadmierna podaż na ryn- 
kach Światowych spychała ceny poniz 
żej opłacalności. Rozlegały się głosy — 
nietylko zresztą w Polsce że jedya 
nym ratunkiem dla rolnictwa byłoby 
ograniczenie produkcji zbóż, usunięcie 
w ten sposób wszelkich nadwyżek i 
zmniejszenie podaży, Oczywiście tego 
rodzaju poglądy były sprzeczne z 
wszelkiemi zasadami ekonomii. 

Tego roku — poraz pierwszy, po 
długich latach ilość zbóż, która 
znajdzie się na rynkach Świata, dozna 
poważnego zmniejszenia. Zawiodły 
zbory w Ameryce i to zarówno w Sta- 
nach Zjednoczonych, jak i w Kanadzie. 
Mniejsze też są zbiory pszenicy we 
Francji i w południowych krajach eu- 
ropejskich. 

Jedynie w krajach Europy środko= 
wej zbiory są dobre. To też kraje te 
będa eksportowały więcej, niż zazwy- 
czaj. Wobec tego, że Australia i Ar- 
gentyna aż do nowych zbiorów a więc 
do stycznia 1937 r. nie będa mogły 
zboża wywozić, gdyż nie posiadają już 
nadwyżek, rynek europejskich państw 
zasilać będą musiały kraje środkowo: 
europejskie a w ich rzedzie i Polska. 
Polska nie posiada wprawdzie nadwyż 
ki pszenicy, ale rozpoczęta już zwyżka 
cen pszenicy wpłynie na wzrost cen ży- 
ta, które będziemy eksportowali. 

W Stanach Zjednoczonych obliczo- 
no przeto, że zabraknie tam trzydzieści 
miljonów buszli pszenicy. Te trzydzie- 
ści miljonów są otucha dla całego 
Światowego eksportującego rolnictwa. 
Pomyślne zatem widoki powstają i 
dla polskiego wywozu rolniczego. O 
spadku cen w każdym razie niema mo- 
wy. A tego lęka się najwięcej wiejski 
producent. Sfery handlowe liczą się po 
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Po zgonie Ś. p. red. 
Wojciecha Stpiczyńskiego. 


Wojciech Stpiczyński urodził się 24 
kwietnia w roku 1896 w Warszawie. 
W roku 1911 przyjęty został do orga- 
nizacji „Zarzewie”' w gimnazjum Ry» 
chłowskiego, pierwszej szkolnej orga- 
nizacji zarzewiackiej i był współorga- 
nizatorem pierwszej tajnej drużyny 
skautowej im. Romualda Traugutta. 
Od 1915 r. należy Wojciech Stpiczyń- 
skidor E ORN. 

W roku 1917 stoi na czele ruchu aka 
demickiego niepodległościowego. Dnia 
24 lipca 1917 r. zostaje aresztowany 
przez Niemców, jest posądzony o pla- 
nowanie zamachu na Beselera. Ostatni 
etap przed powstaniem Państwa Pol- 
skiego, a więc wiosną i latem 1918 roz 
ku przebywa w twierdzy modłińskiej. 

W listopadzie, po powrocie Marszał 
ka Piłsudskiego do kraju i w czasie in 
wazji ukraińskiej, tworzy Wojciech 
Stpiczyński wraz z pułkownikiem Sa- 
wickim Legję akademicką. Bierze u- 
dział w krwawych bitwach, wyróżnia- 
jac się niepospolitą odwagą i pogardą 
śmierci. Pod Gródkiem Jagiellońskim 
zostaje kontuzjowany. 

W styczniu 1920 r, powołany został 
z ramienia P, O. W. do organizowania 
powstania na Górnym Śląsku. 

Za czyny męstwa żołnierskiego ode 
znaczony zostaje Krzyżem Virtuti Mili 
tari i podwójnym Krzyżem  walecz- 
nych. Za rozpoczętą od młodości wal- 
kę niepodległościową otrzymuje Krzyż 
niepodległości. 

Po zakończeniu swej działalności żoł 
nierskiej oddaje wszystkie swe siły, 
zapał i talent służbie publicznej, grun= 
tując swym piórem szozytnie pojmo- 
wane poczucie państwowości polskiej. 
Jako ideolog „Piłsudczyków* niiezłom- 
nej wierności Komendantowi. zakłada 


w końcu 1921 r. tygodnik „Głos“, na 
który spadają ustawiczne konfiskaty, 
a wreszcie i zawiieszenie. W r. 1923 
pnzemianowany został „Głos“ na 


„Głos prawdy". 

W dniach majowych Staje Wojciech 
Stpiczyński w szeregu ludzi najbliż- 
szych przy Marszałku Piłsudskim. Or- 
ganizuje kwaterę prasową, wykonywu- 
jąc szereg zadań zleconych mu przez 
Marszałka Piłsudskiego. 

W lipcu 1926 r. tygodnik „Głos pra» 
wdy“ zostaje przekształcony na dziem= 
nik i wychodzi pod naczelnym kierow- 
nictwem Wojciecha _Stpiczyńskiego. 
Ciężka codzienna praca przy warszta- 
cie dziennikarskim staje się udziałem 
następnych lat jego życia. Zdrowie nad 
szarpnięte w trudach żołnierskich, owa 
fatalna kontuzja na froncie pod Lwo- 
wem, atakuje lewe płuco. Nie zważając 
na przestrogi lekarzy, których zdumie: 
wał zawsze swą niezmącona optymisty 
czną postawą, kapitalnym humorem, 
trwa Wojciech Stpiczyński w umiłowa 
nej pracy, zawsze pełnej zapału, za- 
wsze płomiennej i nieugiętej. Pierwsze 


wywiady prasowe, udzielone przez 


| Marszałka Piłsudskiego spisuje w Bel- 


wederze Wojciech Stpiczyński. 

W r. 1928 stan zdrowia jego doznał 
pogorszenia. Pod naciskiem lekarzy i 
przyjaciół udaje się na południe Fran» 
cji gdzie odbywa pierwszą niestety 
już nieco spóźniorną kurację. Gruźlica 
bierze w posiadanie lewe płuco. Jed- 
nak niespożyte siły organizmu Wojcie- 
cha Stpiczyńskiego, siły tak wielke, że 
Stanowiły zagadkę dla lekarzy, zwal- 
czyły pierwsze stany choroby. 

Wola wytrwania na obranym przez 
siebie odcinku służby publicznej zwale 
cza wszystkie grożne symptomaty, u- 
trzymuje go w nieustannej aktywności 
i znów odsuwa na pewien przeciąg 
czasu grożące niebezpieczeństwo. W 
międzyczasie jednak Wojciech Stpi- 
czyński wydaje szereg książek p.t. 
„Polska która idzie', „Głos prawdy“, 
„Młodzieży ciebie bałamucą", „Krwaa 
wy pracowity cud roku 1920“. Są one 
częściowo nowym opracowaniem ogło- 
szonych dawniej artykułów, częśc owu 
nowymi pracami, które są dalszym głę- 
bokim wnikaniem w istotę polityczne- 
go, duchowego i społecznego życia Pol 
ski, 

W listopadzie 1932 r. staje Wojciech 
Stpiczyński na czele „Kurjera Poran- 
nego". Niepożyta energja, pracowie 
tość, talent i prawdziwe znawstwo zaz 
wodu dziennikarskiego sprawiają, że 
w przeciągu krótkiego czasu „Kurjer 
Poranny“ pod jego kierownictwem sta 
je się wielkim pismem politycznym, 

Ale raz porażone chorobą płuca nie 
goiły się, Mimo choroby, nie opuszczał 
jednak Wojciech Stpiczyński swojej 
ulubionej pracy. Walczył z ogarniają- 
cą go słabością mężnie, jak żołnierz na 
polu bitwy. Niestety były to zmagania 
już ponad siły ludzkie. Serce, nadwą- 
tlone ciągłą gorączką coraz częściej da- 
wało grożne sygnały. I znów. niepo» 
mny przestróg lekarzy, zawsze pełen 
wiary w swe siły Wojciech Stpiczyń- 
ski bierze na swoje barki nowe zada: 
nia i nowe prace. 

Śmierć poraziła go zdala od Polski, 
lecz w służbie dla niej. oddał wszystko 
czem rozporządzał — młodość. talent, 
pracę ciężką, codzienną od 20 lat nie- 
przerywaną, swe ideały, swoje zdrowie 
wreszcie — życie, 

Zginął jak żył — walcząc i pracując. 


EKSPORTACJA ZWŁOK. 


Paryż, 27. 8. (PAT.) Ciało Ś. p. re- 
daktora Wojciecha  Stpiczyńskiego 
przeniesione zostało dziś o godz. 9-ej 
wieczorem do kościoła Assomption 
przy ulicy St. Honore, w którym odz 
bywają się stale nabożeństwa polskie. 
W piątek przedpołudniem odbędzie 
się w tymże kościele Msza św. żałobna 
za duszę zmarłego, poczem nastąpi eks 
portacja trumny na dworzec kolejowy. 


Gen. Rydz-$migły wyjeżdża 


do Paryża w dn. 28 bm. 


Warszawa. 27 sierpna. (P. A, T.) 
W piątek, 28. b. m. wyjeżdża do Pa- 


ważnie nawet z możliwością dalszej 
zwyżki cen. Rolnik może więc liczyć w 
tym roku na poważniejsze zyski. 


Gd. 


| 
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ryża Gen. Ispektor Sił Zbrojnych, 
gen. Edward Rydz = Śmigły. 


Gen. Inspektorowi towarzyszyć bę: 
da w podróży szef sztabu głównego 
gen. brygady Wacław  Stachiewicz, 
szef biura głównego Inspektoratu Sił 
Zbrojnych płk. dypl. Leon Strzelecki 


prywatne stowo gr. 20, 
4 zastrzeżeniem miejsc 25 pre. Zagra izne o M pre. drożej 


mo A a O 


Ceny ogłoszen: 


Za i wiersz milimetr. (61js cm. szer.) w zwykłych ogłoszeniach 
gr. 30, w nadesłanem i w nekrologach gr. 58, w kronice, rep ef 
wuar, dział gospodarczy, paski w tekście gr. 70, pod 

kięim na pierwszej stronie zł. 1*— Tabeidrycane o M pre. śre= 
żej. Za jedno słowo w drobnych ogłoszeniach gr. t4, ku 

i sprzedaż słowo gr. 12, 


matrymonialne, koresponde 
dla poszukujących pracy gr lh 


oraz adjutanci rotm. Vacqueret i rotim. 
Horoch. 

W ciągu kilkudniowego pobytu we 
Francji, gen. Rydz =: Śmigły weżmie 
udział w manewrach armii francuskiej. 


C aea mee a l 
Uchwaly Rady Ministrów. 


Warszawa, 27 sierpnia. (P, A., T.) 
Dnia 26 sierpnia br. odbyło się pod 
przewodnictwem p. Prezesa Rady Mi- 
nistrtów gen. Sławoja-Składkowskiego 
kolejne posiedzenie Rady Ministrów, 


Rada Ministrów przyjęła projekty 
dekretów Prezydenta Rzplitej, dotyczą 
ce wymiaru sprawiedliwości w wojsku, 
a mianowicie: 1) prawa o ustroju są% 
dów wojskowych, 2) kodeksu wojsko- 
wego postępowania karnego, 3) przez 
pisów wprowadzających prawo ustro- 
ju sądów wojskowych, oraz kodeks 
wojskowego postępowania karnego. 
Wymienione projekty są jednolitą koz 
dyfikacją wojskowo-sądowego prawa 
w tych materjach. 


Następnie, w związku z ustawami 
z dnia 21 kwietnia 1936 r., któremi u- 
stalono stosunek państwa do związe 
ków religijnych muzułmańskiego i ka- 
raimskiego w Rzeczypospolitej — Rae 
da Ministrów uchwaliła dwa rozporzą- 
dzenia o uznaniu statutów tych związż 
ków. Statuty te są prawem wewnętrz- 
nem tych wyznań, wymagają jednak 
w myśl art, 115 Konstytucji uznania 
państwa. Uchwalenie tych rozporzą- 
dzeń jest końcowym etapem w uregu» 
lowaniu stanu prawnego związków. 


Zkolei Rada ministrów uchwaliła m.i. 

rozporządzenie w sprawie zmiany sta- 
tutu przedsiębiorstwa „Państwowe Za 
kłady Przemysłowo-Zbożowe'. Rozpo 
rządzeniem tem nadzór nad wymienioz 
nem przedsiębiorstwem przekazany zo 
stał Ministrowi Rolnictwa i Reform 
Rolnych. 


„ZAWISZA CZARNY* W KOPEN- 
HADZE. 


Kopenhaga. 27. 8. (P. A. T.) Har- 
cerski statek szkolny szkuner =- jacht 
„Zawisza Czarny“, który dnia 14 bm. 
wyruszył w swą drugą w tym roku 
podróż pod komendą gen. Marjusza 
Zaruskiego, zawinął 18 b. m. do Ko- 
penhagi. Po złożeniu wizyty przez kar 
pitana statku, w poselstwie R. P., mie 
nister Starzewski wraz z duńskimi 
władzami harcerskiemi i zaproszone: 
mi gośćmi, byli podejmowani na stat: 
ku, a następnie na pokładzie odbyło 
się zorganizowane przez załogę har- 
cerskie „ognisko“. 


Następnie skauci duńscy zaprosili 
załogę „Zawiszy Czarnego” na „ogni: 
sko“ w Wilczej dolinie pod Kopenha- 
gą, w miejscu, gdzie w 1924 r. odbyło 
się światowe „Jamboree“ (zlot harcerz 
ski). Polskie piosenki były gorąco okla 
skiwane przez setki skautów duńskich, 
i liczne zgromadzoną publiczność. Ko- 
misarz zagraniczny skautów duńskich, 
który poprzednio otrzymał harcerski 
proporczyk na zakończenie „Ogniska“ 


wręczył gen. Zaruskiemu proporczyk 
skautów duńskich, 
W Kopenhadze „Zawisza Czarny“ 


spotkał dwa jachty szwedzkiej szkoły 
żeglarskiej, która w czerwcu r. b, na 
swych jachtach bawiła w Gdyni i w 
Warszawie i była następnie rewizyto» 
wana przez „Zawiszę Czarnego” w 
Karlskronie, 


2 
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Wiadomości bieżące. 
Czwartek 


Józefa Kal. 
jutro: Augustyna b. 
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TEATR WIELKI. 


Czwartek godz. 20 „Pani prczesowa”. 
Piątek godz. 20 „Pani prezesowa . 


TEATR ROZMAITOŚCI. 
Nieczynny. 


TEATR COLOSSEUM: 
Gośc. występy Diny Halpern.Sem Bro: 
neckiego na czele zespołu. 


KINOTEATRY: 
APOLLO: „Jej ekscelencja babka". 
GASINO: Pierwszy film plastyczny 
czele ciekawego tygodnia kina Casino. 
CHIMERA: „Bohater mimowoli". 
KOPERNIK: „Kwiat Flawaji". | 
MARYSIENKA: „Serca ze stali". 
„Praga”. 
MUZA: „Melodje z nad Dunaju“. 
PALACE: „Zaloga“. 
PAN: „Kobieta bez maski“ i „Cały Pa- 
ryż śpiewa". 
RAJ: „Amfitrion“. 
STYLOWY: „Najpiękniejszy dzicń mego 
życia” i rewia. 
ŚWIT: „Amfitrion“ komcedja. 
TON: „Senorita w masce“ i „Światło w 
ciemności '. 
UCIECHA: „Tajemnica dra Chandiera' 


i rewia. 


na 


FOTOPLASTIKON, pl. Marjacki 5.: 
„Szwecja“. 
— Teatr Wielki. Dziś w czwartek, i 


jutro w piątek, o godzinie 8-mej wieczorem 
znakomita farsa spółki francuskiej Hennez 
quina i Vebera p. t. „Pani Prezesowa , któ- 
ra to sztuka, dzięki swym nieprzeciętnym 
walorom ma zapewnione ogromne powo» 
dzenie. Świctny humor i dowcip, niesłychaz 
nie komiczne sytuacje, rozbawiają nieustana 
nie widzów. W rolach głównych wystąpią 
pp.: Bohdańska, Kipeniówna, Niczewska, 
Szrajerówna, Wilińska, Leliwa, Kański, Ma- 
chalski, Jaśkiewicz, Pietraszkiewicz, Pośpie: 
łowski, Szpiganowicz i inni. Reżyserja K. 
Tatarkiewicza. 

— Najbliższe prace teatrul W Teas 
trze Wielkim są w pełnym toku próz 
by „Korjolana“ W. Szekspira pod kierowe 
nictwem Leona Śchillera. Świetnemu temu 
dziełu nada oprawę sceniczną Andrzej Prov» 
naszko. 

Ponadto znajduje się w próbach pod rez 
żyserskiem kierownictwem p. Wojdana 
Cwojdzińskiego znakomita komedja Daviesa 
p. t- „Wszelkie prawa zastrzeżone“, w któ: 
rei rolę główną odegra p. Marjusz Maszyń- 
ski. 


KOMUNIKATY. 
— Ostre strzelanie na  „Zamatstyno- 
wie. W dniach 16, 17-go i 19-go wrze: 


śnia b. r. odbywać się będa na strzelnicy 
wojskowej w Zamarstynowie ćwiczenia odz 
działów wojskowych, połączone z ostrem 
strzelaniem. — Strefa zagrożona pociskami, 
której przekroczenie połączone jest z nic» 
bezpieczeństwem dła życia, obsadzona be- 
dzie posterunkami ochronnymi, do zarzą: 
dzeń których winni stosować się bezwzglę- 
dnie wszyscy przechodnie. 


— Vlll-my Konkurs wystaw  sklepo= 
wych we Lwowie, urządzony zostaje 
wzorem lat ubiegłych przez Izbę Przez 


mysłowo z: Handlowa we Lwowie w czasie 
cd $ do 12 września b. r. Jako I nagrodę 
(wędrowna) wyznaczono artystycznie wyko= 
nan* puhar srebrny. Puhar ten przejdzie na 
własność tej firmy, która zdobędzie go ja- 
ko pierwsza w 2-ch konkursach. Drugą na. 
grode stanowią artystycznie wykonane dy: 
płomy honorowe, trzecią listy pochwalne. 
Aranżcrzy nagrodzonych wystaw otrzymają 
ragrody pieniężne. Firmy pragnące wziąć 
udział w konkursie, zechcą zgłosić to Izbie 
Przemysłowo : Handlowej, Lwów, ul. Akaz 
demicka 17, (pokój Nr. 7), ewentualnie te- 


orsz nazwisko aranżera. 

— Wystawa rzemieślnicza w Muzeum 
Erzemysłu Artystycznego. Pod protektora: 
tem Kuratora okręgu lwowskiego p. Ga: 
domskicgo i prezydenta miasta Lwowa dr. 
Ostrowskiego będzie otwarta z początkiem 
września br. wystawa prac uczniów szkół 
dokształcających i zawodowych, dalej wy- 
stawa sztuki czeladnej ji mistrzowskiej 
wszystkich gałęzi rzemiosł. Wystawę tę ua 
rządza Zarząd Muzeum Przemysłu Artysty 
cznego z Izbą Rzemiceślniczą. Oprócz prac 
uczniów wystawa obejmować będzie stare 
wyroby rzemieślnicze dostarczone przez 
Muzeum, dalej zabytki cechowe, dyploiny, 
pamiątki oraz sztandary cechowe dawne i 
nowe. 


KRONIKA MIEJSKA. 


Badanie młodzieży szkolnej w pierw- 
szych dniach nauki. Jak dowiadujemy się, 
pomimo chorób zakaźnych tak we Lwowie, 
jak i na terenie kuratorjum okręgu szkol. 
nego lwowskiego — szkoły będą otwarte w 
normalnym czasie. Z uwagi jednak na to, 
że dzieci mogą przyjść do szkoły z utajo- 
nymi objawami chorób zakaźnych lub po 
Brzebyciu tych chorób jednak w stadjum 
ieszcze zakaźnem — odbędzie się w szkoa 
łach dokładne przebadanie dzieci przez le. 
karzy szkolnych przy pomocy higjenistek, 
w przeciągu pierwszych dwóch dni nauki. 
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We Lwowie bawi poseł nadzwyczajny i 
minister pełnomocny RP. w Lizbonie, p. 
Tadeusz Romer, który na specialnej uro 
czystości braterstwa broni polsko-portugal: 
skiego wręczył 5 pułkowi art. lekkiej cf:a. 
rawany przez portugalski 5 pal. w Porto 
film nakręcony z uroczystości pobrania 
ziemi na kopiec na Sowińcu z pobojowie 
ska „Polaków z Serry“ w Porto. Obecnie 
min. Romer rozpoczął objazd ośrodków 
gospodarczych w kraju dla przedstawienia 
cksporterom i importerom polskim możli- 
wości nawiązania bądź rozszerzenia wy- 
miany gospodarczej z tynkiem pcrtuga!- 
skim. 

Korzystając z pobytu we Lwowie min. 
Komera, przedstawiciel PAT. zwrócii się do 
min. Romera i uzyskał szereg interesują: 
cych informacyj. 

Jeśli idzie o zagadnienie wzajemnego po- 
znania w dziedzinie kultury, to zaziuaczyć 
należy, że w Portugalii Polske znają i mie. 
resują się tym krajem, zwłaszcza od zesu 
pobytu tam Marszałka Piłsudskiego. W 
kwietniu br. staraniem lizbońskiej placówki 
dyplomatycznej Rzplitej odbyła się w stow 
licy tego kraju wystawa młodej grafiki pol- 
skiej, której eksponaty udostępnione będą 
Fortugalczykom ponownie w Porto : w 
słynnem mieście uniwersyteckiem Koimbra. 
Otwarcie wystawy w stolicy odbyło się 
przy udziale prezydenta republiki Carmo. 
ny, 6 członków rzadu i wielu najwyższych 
miejscowych dygnitarzy. Ważnemi momen- 
tami zainteresowania Polską były wizyty 
polskich statków, jak „Kościuszko”, „Iskza 
„Piłsudski* i ostatnio „Batory. Prasa 
tamtejsza zamieszcza o Polsce cały szereg 
artykułów i wzmianek, szczególnie życzli» 
wych. Ostatnio biblioteki portugalskie o- 
trzymały około 2.000 tomów połoników, 
przeważnie francuskich dzieł c Polsce i 
tłumaczeń wybitnych naszych autorów. 

Jeśli chodzi o sprawy gospodarcze, to 
należy odrazu zaznaczyć, że rynek portu+ 
galski jest bardzo chłonny ze względu na 
małe świadomie uprzemysłowienie tego kra- 
ju, posiadającego charakter rolniczy, przys 
czem jednak rolnictwo tamtejsze uzupełnia 
się z naszem, tak, że stosunki wymicnne 
mogłyby doskonałe się rozwijać. Kraj ten 
nie wprowadził również ani reglamentacji 
przywozu, ani ograniczeń dewizowych i 
jest wybitnie tani. Waluta portugalska zwią 
zana z funtem angielskim, jest zdrowa i 
uporządkowana, a dogodne drogi morskie 
sprzyjałyby wymianie towarowej. Dodatnią 


w obecnych warunkach stroną dotąd już 
utrzymywanych stosunków z tym krajem, 
jest okoliczność, że wzajemne obroty są 
bardzo bliskie równowagi. Do tego dodać 
należy, że przebywających tam około 800 
rodzin obywateli polskich trudni się nie- 
mal wyłącznie handlem  Rękojmią utrzys 
mania w Portugalji zasady drzwi otwar= 
tych icst fakt, że koło 25 prc. wpływów 
skarbowych czerpanych jest z niewysokich 
zresztą ceł. 

Dotychczas eksportuje się z Polski na 
rynek tamtejszy drzewo, szczególnie dębi- 
nę do wyrobu beczek na wino, osikę do 
wyrobu zapałek, dykty olchowe, drut, rury, 
maszyny tkackie bielskie, ziemniaki.sadze- 
niaki, fasolę, z chemikalji siarczan amonu, 
bicl cynkową, nadto produkty drobniejsze, 
jak masło, szczecina, cukierki jtd. Uloko» 
wać możnaby na tamtejszym rynku polski 
chmiel, len, produkty naftowc, konserwy 
mięsne i w. in. 

W imporcie z Portugalii poza 
kalonialnymi dostarczanymi już  dotych- 
czas. jak banany, daktyle, kopra, sisal lub 
mogącymi mas interesować jak kakao i kaz 
wa, wysuwają się na czoło takie produkty 
jak drzewo korkowe, konserwy sardynek, 
kelafonja, owocz południowe i wina spe» 
cialne (Porto, Madera) o wysokim odsetku 
alkoholu. 

Dła ożywienia tej wymiany, która równo 
waży się wartością po obu stronach, pro- 
wadzonc są obecnie rokowania celem uzu- 
pełnienia traktatu handlowego. 

Informacje swe min. Romer uzupełnił 
nam danymi o wizycie w Polsce dyr. sez 
kretariatu propagandy narodowej p. Ferro 
wielkiego przyjaciela naszego kraju pułk. 
artylerji Henryka De Campos Ferreira Liz 
ma. szefa wojskowego archiwum historycz- 
nego i komandora orderu Polonia Restituta 
i innych portugalskich przyjaciół Polski. 
Płk. de Ferreira Lima ogłosił w roku biez 
żącym dzieło historyczno naukowe pt. „Lez 
gjon Polski czyli Legjon kr. Marji IL“, 
którego dowódcą był gen. Józef Bem. Min. 
Romer podkreślił, że byłoby dla Polski z 
wielką korzyścią zbliżenie gospodarcze i 
kulturalne z tym pięknym krajem, który 
pod mądrymi rządami rozwija się coraz 
bardziej, wiele inwestując, czego zewnętrz- 
nym obiawem jest wybudowanie w ciągu 
cstatnich lat wielu wspaniałych dróg sa- 
mochodowych i wzmożenie ruchu turysty- 
cznego. 
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Masowe aresztowania 
w Sowietach. 


Moskwa, 27. 8, (PAT.) W Moskwie 
rozeszły się pogłoski o aresztowaniu w 
Leningradzie dowódcy leningradzkie: 
go okręgu wojennego, komandarma I. 
rangi Szeposznikowa. Koła oficialne 
wiadomości tej ani nie potwierdzają, 
ani też jej nie zaprzeczają. 


Śledztwo w związku z organizacją 
trockistowsko-zinowjewowską zatacza 
coraz szersze kręgi, „Prawda“ donosi, 
że zwolennicy Trockiego i Zinowjewa 
zagnieżdzili się również w sowieckich 
organizacjach wydawniczych („Dom 
książki”), a więc w głównym zarządzie 
wydawnictw 
na czele którego do ostatniei chwili 
stał Tomskij. Dość liczni opozycjoniści 
trockistowscy znajdowali się w społe- 
czno-ekonomicznem wydawnictwie 
(„Socegiz”), w zjednaczonym handlu 


państwowych („Ogiz“), : 


książkami („Kogliz") i w państwowym , 


instytucie _ encyklopedyj sowieckich 
(„Gise*). _ Najmocniej obsadzony 
przez elementy trockistowsko-zinowjes 
wowskie był „Socegiz”, 


Pogłoski o aresztowaniu Radka doz | 


ani też 


że jego 


tychczas ani nie zaprzeczono, 
jej nie potwierdzono, mimo, 


najbliższy współpracowaik Tiwiel znaj 
duje się już w więzieniu. 

Berlin, 27. 8. (PAT.) W tutejszych 
ksłach politycznych utrzymują katego- 
rycznie, że współpraca na terenie mię- 
dzynarodowym między Trockim i Sta- 
linem jest kwestją, nie ulegającą naj: 
mniejszej wątpliwości. Współpraca ta 
ukrywana jest przed opinją światową, 


Europie. 


uara 


O RÓWNOUPRAWNIENIE WEGIER. 


Wiedeń. 27 VIII. (PAT.) W związku z 
rozmową kanclerza  Mitlera z regentem 
Horthy, w wiedeńskich kołach politycz- 
nych nanuje opinja, iż po ostatnici decyzji 
rzadu Rzeszy Węgry przygotowują grunt 
dla worowadzenia powszechnei służby woj 
skowej. Regent Horthy chciał prawdopodo» 
bnie zapewnić sobie poparcie Rzeszy wo- 
bec nicuniknionego ostrego protestu Małci 
Ententy. W/yrażane są tu również przypuż 
Szczenią, iż regent Horthy pragnie dopro- 
wadzić do spotkania Hitlera z Mussolinim 
na gruncie neutralnym celem umożliwienia 
osobistego porozumienia pomiędzy kiero» 
wnikami państw faszystowskich. 


Na prowincji wyjątkowo tylko będą zamyż 
kane szkoły względnie klasy o ile lekarz 
powiatowy postawi taki wniosek  wzglę- 
dnie sam zarządzi zamknięcie szkoły. Nau: 
czycielstwo otrzyma pisemne pouczenia jak 
ma pomagać przy zwałczaniu chorób za- 
kaźnych, a przedewszystkiem jak należy im 
zapobiegać. 

Praca kolumn robotniczych na  peryfe- 
rjach miasta. Jak już o tem donosiliśmy w 
dniu 17:go bm. została powołana do życia 


komisja dla przeprowadzenia  asanizacji 
dzielnic na peryferjach miasta, a to na 
Zniesienie, w Zamarstynowie, Kleparowie, 


Hołosku į na Persenkówce. Składa się ona 
z lekarza, inżyniera miejskiego i 33 praco- 
wników z Funduszu Pracy. Kolumny robo: 
tnicze podzielone na poszczególne grupy 
oczyściły już ulice, ścieki, 121 ustępów i 
dołów kloacznych, polewając je po oczysz- 
czeniu mlekiem wapiennem. Tam gdzie zna 
lcziono złą wodę wykopano nowe studnie. 

Zuchwały rabunek przy ul. Balonowej. 
Wczoraj wieczorem do sklepu spożywczea 
go Hersza Berla, przy ul. Balonowej 5, 


przyszło jakichś dwóch osobników, rzekoz 
mo w celu kupna papierosów. W chwili, 
gdy iednemu z nich Berl wręczał papieros 
„płaski, drugi osobnik chwycił Berta za 
gardło, zaś towarzysz, który otrzymał pa- 
pierosa wszedł za ladę i z szuflady wyjął 
215 złotych w bilonie oraz kilka sztuk wes 
ksli, poczem obaj zbiegli. Obrabowany na- 
tvchmiast wybiegł za rabusiami i wszczął 
alarm, niestety natychmiastowy pościg nie 
dał rczultatu. Policja posiada dokładny ry: 
sopis obu bandytów ji jest nadzieja, że zo- 
staną oni w najbliższym czasie ujęci. 

Nagłe zachorowanie. Na ulicy Tatarskiej, 
zachorowała nagle 5leletnia Pelagja Hołota 
(Pod Debem 20). którą Pogotowie ratun: 
kowe odwiozło do szpitala. 


Aresztowanie złodzieja. W związku z krą 
dzieżą mieszkaniową, dokonaną dnia 10-go 
sierpnia na szkodę Karola Tarantiuka (Kule 
parkowska 57) aresztowano wczoraj Piotra 
Karabana, bez miejsca zamieszkania, u któ- 
rego znaleziono futro damskie z tej kras 
dzieży. Karabana odstawiono do dyspozy: 
cji sędziego śledczego. 


| składając 
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Otwarcie Obrad Kongresu 
Federacji Kobiet. 


Kraków. 27. 8, (PAT.) W dniu wczo 
rasjzym o g. 10.45 rano w auli Uni- 
wersytetu Jagiellońskiego w Krakowie 
odbyła się uroczystość otwarcia 7-go 
międzynarodowego kongresu Federacji 
Kobiet z uniwersyteckiem wykszłałce- 
niem, odbywającego sie pod wysokim 
protektoratem Pana Prezydenta R. P. 
prof. Mościckiego. 

Honorowe miejsce w auli zajął p. 
Minister W, R i O. P. prof, Święto- 
sławski; obok zasiedli przedstawiciele 


władz miejscowych z wojewodą kras 
kowskim Gnoińskim na czele. rektor 
U. J. prof. Maziarski z prorektorem 


prof. Krzyżanowskim, dziekanami o- 
raz gronem  proferskiem, prezydent 
miasta dr. Kaplicki w zastępstwie kuz 
ratora Okręgu Szkolnego krakowskie- 
go nacz. Podkówka, przedstawiciele 
świata literackiego, naukowego, artye 
stycznego i kulturalnego, uczestniczki 
kongresu ze wszystkich stron Świata, 
przedstawiciele prasy oraz liczna pu- 
bliczność. 

Na wstępie Krakowski Chór Aka- 
demicki odś$piewał „Gaude Mater Poe 
loniae“. Imauguracyjne przemówienie 
wygłosiła przewodnicząca lederacji pa 
ni Westerdyk. Podkreśliwszy żywot- 
ność narodu, który przetrwał lata niez 
woli i święci swe odrodzenie. w imie- 
niu 65 tysięcy członkiń 34 kraiów wyż 
razila Panu Ministrowi W, R. i O. P. 
podziękowanie imieniem Federacji za 
względy jej okazane i za poparcie 
współpracy międzynarodowej. 

Następnie zabrała głos przewodni- 
cząca Polskiego Stowarzyszenia Ko- 
biet z  uniwersyteckiem wykształcez 
niem p. Teodora Męczkowska. 

Zkolei rektor Uniw, Jagiell. prof. 
Maziarski powitał Pana Ministra prof. 
Świętosławskiego i przedstawicieli 
władz po polsku, poczem w języku 
franuskim powitał kongres, życząc mu 
owocnych obrad w murach najstarsze- 
go uniwersytetu w Polsce. 

Po tych przemówieniach zabrał głos 
p. Minister W, R. i O. P. prof, Święto 
sławski, Po przemóweniu p. ministra, 
imieniem miasta powitał zjazd» prezyż 
dent miasta Krakowa dr. Kaplicki. Po 
przemówieniu prezydenta miasta dr. 
Kaplickiego przewodnicząca p. Wester 
dyk zamknęła posiedzenie inaugura- 
cyjne. 

W restauracji „Pavillon“ w Krako- 
wie odbyło się następnie wspólne śnią 
danie prezydjum, rady i delegatek na 
kongres. 

* 4 * 

Dzisiaj rano przed otwarciem kone 
gresu prezydjum kongresu z przewod- 
niczącą p. Westerdyk złożyło hołd paz 
Marszałka Józefa Piłsudskiego 
Wawelu, 
wieniec z wstęgami o bar- 
wach Federacji (niebieskozzłote) u 
trumny Marszałka. 


Giełda z dn'a 27 sierpnia. 


WARSZAWA — GIEŁDA PIENIĘŻNA. 


Dewizy: Belgia 89.75, Berlin 213.98, Hoz 
landja 360.80, Kopenhaga 119.35, Londyn 
26.73, N. Jork 5.31 i jedna czwarta, kabel 
5.51 i trzy ósme, Oslo 134.30, Paryż 34.98, 
Praga 21.96, Sztokholm 137.90, Szwajcarja 
173.23, Włochy 42. Papiery wartościowe: 
3 pre. poż. inwest. 62, 5 pre. konwers. 47, 
6 prc. poż. dolar. 60, 4 pre. dolar. 47 i pół, 
7 pre. stabiliz. 47 i pół. Akcje; Bank Pol- 
sk: 96, Lilpop 12. 


LWÓW — GIEŁDA ZBOŻOWA. 


Na Giełdzie obroty w pszenicy, życie, 
jęczmieniu, mące i otrębach. Naogół ceny 
utrzymane. Tendencja utrzymana, usposo- 
bienie spokojne. Mak niebieski 60—65, sis 
wy 50—55, jęczmień przemiałowy 15.75—16 
Inne kursy niczmienione. 


a 
E, S E O | ni 


Program radiowy. 


Piątek, 28 sierpnia. 
Lwów. Godz. 11.57: Sygnał czasu. 12.13: 
Dziennik południowy. 12.25: Płyty. 1430: 
Płyty. 15.30: Wiad. gosp. 15.45. Audycja 
dla chorych. 16: Orkiestra kameralna. 16.45 
Odczyt. 17: Koncert solistów. 17.50: Pora- 
dnik sportowy. 18: Feljeton. 18.10: Płyty. 
18.25: Skrzynka programowa. 18.40: Kon: 
cert reklamowy. 18.50: Biuro Studjów roz- 
mawia ze słuchaczami PR. 19: Koncert. 
19.30: Trans. z Włoch. Muzyka ludowa. 
20: Monolog. 20.15: Koncert. 20.45: Dzien: 
nik wieczorny. 21: Orkiestra symfoniczna. 

22. Wiad. sport. 22.15: Muzyka taneczna. 
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Powstańcy na przedmieściu Konsekwencje bestjalskiego 
San Sebastian. 


Hendaye. 27 VIII. (PAT.) Oddziały 
wojsk marokańskich wkroczyły do przed: 
mieścia San Stbastian, Marina. Pod Irunem 
wojska powstańcze znajdowały się wczoraj 
wieczorem w niewielkiej odległości od Be- 
hobii. Z tego odcinka frontu dochodziły 
przez cała noc do Hendaye odgłosy gwałe 
townego ognia karabinów maszynowych. Z 
Coruny donoszą, że wojska gen. Franc 
toczyły w środę wieczorem walki na ulicach 
przedmieść Malagi. W Asturii zajęły waj 
ska powstańcze miejscowość Tinco. Pod 
Kordobą przeszło na stronę powstańców 
około 1000 milicjantów rządowych. Wiado- 
mość, jakoby wojska rzadowę wkroczyły 
do Palmy na Majorce. jest kategorycznie 
dementowana przez wszystkie radiostacje 
powstańcze. 

Lizbona. 27 VIII. (PAT.) Pogloski o pod 
daniu się górników w rejonie Rio Tinto 
potwierdzają się. Gała prowincia iluelva 
znajduje sie już wiec w rękach gen. Queipo 
de Llano. Krąża również uporczywe pogłos 
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OCHOTNICY Z IRLANDII IDĄ 
Z POMOCĄ POWSTAŃCOM. 
Londyn, 27. 8. (PAT.) Jak donoszą z 
Dublina na wezwanie generała O Duf- 
fy do wysłania brygady irlandzkiej na 
pomoc powstańcom hiszpańskim zgło 
siło się około 5000 ochotników. Orga- 


nizatorzy tego ruchu odmówili odpo- ; 


wiedzi na wzsystkie pytania, dotyczące 
możności pogodzenia prowadzonej 
przez nich kampanji z powziętą przez 
rząd wolnego państwa irlandzkiego de 
cyzją nieinterwencji do spraw wewnęe 
trznych Ifiszpanji. Organizatorzy ogra 
niczyli się do oświadczenia, że ochotni 
cy nie zabierają ze sobą broni, gdyż po 
wstańcy mają jej im dostarczyć na 
miejscu Co do terminu wyjazdu ochot 
ników nie zapadła jeszcze jakoby ża- 
dna decyzja Na zapytanie, czy wydane 
są już zarządzenia w sprawie lądowa- 
nia brygady na 


gen. O'Duffy pozostaje w kontakcie z 
władzami powstańczymi. 


DESANT NA MAJORCE WYBITY. 
Rabat. 27. 8. (PAT.) Radiostacja w 


stępujący komunikat: Na froncie Gua 
darramy doszło jedynie do nieznaczż= 
nych utarczek. Oddziały gen. Mola zaz 
jęły dolinę, mającą duże znaczenie stra 
egiczne jako punkt wyjścia do mającej 
w najbliższym czasie rozpocząć się o- 
fensywy. Komunikat zawiadamia rów- 
nież o zdobyciu fortu Guadelupa, co 
przyczyni się w znacznej mierze do za: 
jęcia przez powstańców San Sebastian. 
W mieście tym panująca między do- 
wódcami poszczególnych oddziałów 
niezgoda doprowadziła ostatnio do u» 
traczek, m) 

Radiostacja w Lacorogne donosi © 
bitwie stoczonej w okolicy Belchite, w 
czasie której kolumna, złożona z 6 ty» 
sięcy katalońskich milicjantów. została 
zdziesiątkowana przez powstańców. 
Milicjanci, cofając się w popłochu, zo- 
stawili na polu bitwy wielkie zapasy 
materjału wojennego, 

Kolumna rządowa, 
desantu na Majorce, została już prawie 
zupełnie wybita, 


B. W, LEWICKI. 


Kino dla „szarego człowieka”. 


ski o poddaniu się Malagi, lecz nie są jesz- 
cze urzędowo potwierdzone. 

Sewilla. 27 VHI. (PAT.) Generał Queipo 
de Llano oświadczył przez radio, że przys 
wódca liberałów Melquiades Alvarez i dr. 
Albinada zostali rozstrzelani przez komu- 
nistów. Potwierdza się również pogłoska o 
rozstrzelaniu płk. Quitana, skazanego na 
dożywotnie więzienie. 


Warszawa, 27 sierpnia. (P. A. T.) 
Na skutek stwierdzenia użycia broni 
palnej przez uczestników zajść w dniu 
15 sierpnia br, w Wierzchosławicach i 
poranienia w sposób bestialski kilku 
funkcjonarjuszy policji, ze stąrszym 
posterunkowym Ratajczakiem na cze- 


500 oficerów jeńców wywieziono 
na morze i utopiono! 


Rabat 27, 8. (PAT.) Radjostacja po- 
wstańcza w Sevilli donosi: Z chwilą 
przybycia krążownika „Jaime“ do Kar 
tageny celem naprawy uszkodzeń, wy: 
rządzonych przez bombardowanie lote 
nicze, „komitet ludowy“ zażądał, aby 
wydano mu oficerów marynarki. któe 


.rzewanych o sprzyjanie 


rzy sprzyjałi powstańcom i zostali u- : 
więzieni na pokładzie krążownika w | 


liczbie 500, Po porozumieniu władz lo- 
kalnych z Madrytem postanowiono 
jeńców wydać, 500 oficerów wywiezia- 


no na pełne morze i utopicno. i 


Wleka Wieś, 27, 8. (PAT.) Od wczo- 
raj rozpętała się na Baityku huragano= 
wa burza przy wietrze północnym. 
Dziś morze w porcie rybackim w Wiel 
kiej Wsi zatopiło 5 motorowych kafa- 


, rów, stojących na prowizorycznej kon 


terytorium  hiszpań» | 


: U P.PREMJERA SKŁADKOWSKIE- 


skim, organizatorzy odpowiedzieli, że ! 


| Lizbonie — amunicję, 
która dokonała ' 


Kiedy co roku, po wakacjach wpa» | 


damy w ramiona t. zw. nowego sezo- 
nu, musimy przyznać, że najzagorzalej 
i najskwapliwiej wybiega naprzeciw 
has — kino. Zapowiedzi — reklamy — 
obietnice! Fotosy, wywiady i barwne 
płachty plakatów! Bo, prawdę powie 
dziawszy, kino jest właściwie sztuką 
obietnic. Czasem nawet odnosi się 
wrażenie, że poza obietnicami niczego 
się w kimematografji na serjo nie tra- 
ktuje. Wystarczy zajrzeć do t. zw. pra- 
sy filmowej, by natychmiast zauwaz 
żyć, że film jest na jej szpaltach tak 
długo godzień uwagi czytelnika, jak 
długo jest w stanie przygotowania. Z 
chwilą wejścia na ekrany przestaje 
istnieć dla zainteresowań publicznych. 
Dysproporcja ta aż razi i zdumiewa. 
Całe kolumny druku o tem, co się do= 
piero robi lub projektuje, kilka ledwie 
wierszy recenzyjnych o prawdziwem, 
ukończonem więc pełnem zdarzeniu 
artystycznem, 

Taki układ stosunków jest zrozumła 


R MA | 8. | miasta Lwowa 
Sewilli ogłosiła wczoraj wieczorem na- | 


strukcji palowej, i uszkodziło nieumo» 
cnioną kamieniami część mola. Jacht 


DELEGACJA MIASTA LWOWA 


GO. 


Warszawa. 27 sierpnia. (P. A. T.) 
Prezes Rady ministrów gen. Sławoj- 
Składkowsk przyjął wczoraj delegację 
oraz lwowskiej Izby 
Przemysłowo - Handlowej, Delegacja 
zaprosiła p. Premiera na otwarcie 16. 
Targów Wschodnich oraz wystawy p. 
n. „Nasze lasy i ochrona przyrody”. 

P. Premjer przyjął dziś równicż de- 
legację Stowarzyszenia Weteranów Ar 
mji Polskiej we Francji, która prosiła 
go o przyjęcie godności członka Ko- 
mitetu honorowego zjazdu Stowarzy- 
szenią, który odbędzie się we Lwowie 
we wrześniu r. b. 


ŁADUNEK „KAMERUNU"*, 
Londyn. 26. 8. (PAT.) „Times“ dono ' 


si z Lizbony: Parowiec niemiecki „Ka. 
merun“, w swoim czasie 
prezz okręty wojenne rządu hiszpańz 
skiego, wyładował w lizbonie 800 tonn 
sprzętu wojennego, Również i paro» 


| mamma 


"JOŁ naua UNIĘ) Te E CMI 


huragan na morzu pol 


| 


I 


: skutek zerwania 


Radjostacja w Sewilli 
drodze wiodącej z Madrytu do Getafe 
przerwany został wszelki ruch. Skraj: 
ne żywioły w Madrycie usiłowały wys 
sadzić w powietrze gmach 
celem ziwasakrowania więźniów, podej 
powstańcom. 
Keirownicze sfery „Frente Popular“ 
stwierdzają, że sytuacja się pogarsza. 
Oddziały rządowe dopuszczają się sze- 
regu okrucieństw, wiedząc, że i tak po- 
legna z ręki powstańców. 


skiem. 


„Temida“, znajdujący się w porcie, na 
kotwicy wyrzucony 
został na brzeg. Robotnicy zabezpie 
czają materiał, znajdujący sę w porcie. 
Szkody są poważne. W ostatnich go- 
dzinach daje się zauważyć pewne zła- 
godzenie gwałtowności huraganu. 


OGRANICZENIE ZBIÓREK 
W SZKOŁACH. 


Warszawa, 27 sierpnia. (P. A. T.) 
P. Minister W, R. i O. P. wydanym 
ostatnio okólnikiem polecił ponownie 
ograniczyć jak najbardziej wszelkiego 
rodzaju składki i zbiórki w szkołach, 
przy przestrzeganiu następujących za- 
sad: 

a) W stosunku do składek: 1) zwró: 
cić specjalną uwagę na stronę wycho- 
wawczą, t j. na jak największą regu- 
larność wpłacania _ równomiernych 
przez każdego ucznia składek, 2) 
składki te nie mogą przekrączać mie- 
sięcznie na jeden ceł od jednego ucz- 
nia w szkołach powszechnych kwoty 
jednego grosza, a w szkołach średnich 
ogólnokształcących i zawodowych 
kwoty 25 groszy; 

b) W stosunku do zbiórek i nad- 
zwyczajnych datków — mogą one być 


, organizowane jedynie wśród rodziców 


, (opiekunów) i przez nich składane na 


rewidowany | 


wie szwedzki „Wisborg“ wyładował w | 


Transporty te, 
złożone z lekkich czołgów przeznaczo- 
ne są podobno dla powstańców hi- 
szpańskich. 


EIS | ROA KA >, 


ły, gdy sarkastycznie pojmiemy, że w 
wielu wypadkach kinematografja nie 
różni się od masowej produkcji tanich 
butów. Przynajmniej założenia ideo- 
we te same: jaknajkrzykliwiej zarekla: 
mować! — jaknajszybciej sprzedać — 
za sprzedaną tandetę odpowiedzialno- 
ści nie brać. Całą więc pomysłowość 
ludzi kina wysila się w kierunku jak- 
najefektowniejszej reklamy, dzięki cze 
mu fantastyczny Świat prawdziwego 
kina jeszcze bardziej wydaje się odle- 
gły. 

Praktyka potentatów działa zaraźlia 
wie. Śladem wielkich wytwórni i biur 
wynajmu każdy kinoteatr z osobna 
organizuje reklamę jaknajbardziej 
rzucającą się w oczy. Te olbrzymie pła 
chty plakatów, te wozy reklamowe, te 
neonowe zachęty stanowią mur czaros 
dziejski, zasłaniający zwykłemu czło: 


, wiekowi kino prawdziwe. Co właści- 


| głoszącym, 


wie kryje się za krzykliwym napisem, 
że „monumentalny“, że 


rzecz upoważnionych do tego człon: 
ków zarządów (opiek szkolnych) czy 
specjalnych komitetów lub kół rodzi: 
cielskich. Bez specjalnej zgody Mini. 
sterstwa nie są dozwolone żadne od- 
chylenia od powyższych zasad. 


A A OZZIE 
BE" E BRET PEC 10 E. E 


ZŁÓŻ DATEK NA F., O. N.! 


wa“ i że „po raz pierwszy w dziejach 
kinematografji" — ? 

Cała krasa reklamy i wszystkie o- 
biecujące obrazy — to przedewszy- 
stkiem przynęta dla szarego przechod- 


nia, kiedy rozważa, w której kasie ki: | 


nowej zostawić swój złotówkowy ha- 
racz. W zamian za to z ekranu spływa 
nań tęsknota za dobrze skrojonym fra 


' kiem i za pobytem w luksusowym no- 


cnym lokalu. Jedyny wymiar świata 
kinowego — życie bogatych próżnia» 
ków, jedyny obraz szczęścia — połą- 
czone usta kochanków. To wszystko 
zawsze, 
wsze jednakowo kłębiące się na ekra- 
nie, W kinie napozór są tylko większe 
lub mniejsze odchylenia od normy tre 
ściowej, niema zaś zmian zasadniczych. 
Te, które formują kino prawdziwe, są 
niewidoczne dla szarego konsumenta 
towaru filmowego. Konsument płaci i 
uczy się z ekranu życia łatwego i poź 
nętnego. Czyż trzeba czegoś więcej 
człowiekowi skłopotanemu i zmęczo: 
nemu codziennemi troskami? Tak. 
Stargane nerwy leczyć czystem  pię- 
knem obrazu i muzyki, na dolegliwoe 


„niezrównany“, że „upajająca wystae i Ści umysłu znaleźć radę w obrazie do- 


donosi, że na | 


nieodmiennie takie same, za- | 


więzienny, | 


le, władze bezpieczeństwa zarządziły 
w dn. 24—26 sierpnia poszukiwanie 
broni w niektórych gminach powiatu 
brzeskiego i dąbrowskiego, wojewódze 
twa krakowskiego. Szczegółowe po- 
szukiwania, mające na celu wykrycie 
nielegalnych posiadaczy broni palnej, 
objęły w powiecie brzeskim gminę Za- 
wadę Ulszewską, gdzie przeprowadzo- 
no rewizję w 150 domach. oraz gminę 
Wola Radłowska, gdzie przeszukano 
260 domostw. W powiecie dąbrow- 
skim dokonano poszukiwań broni w 
gminie  Luszowice z  przysiółkami 
Zdziary i Małec w 230 domostwach. 


ZAMACH NA AMBASADĘ 
HISZPAŃSKĄ, 

Buenos Aires. 27. 8. (PAT.) Dono- 
szą z Meksyku, że dokonano tam zaa 
machu na ambasadę hiszpańską. Nie- 
wyśledzeni sprawcy rzucili do ogrodu 


i przed gmachem ambasady olbrzymią 


bombę, która eksplodowała z wielką 
siłą, wyrządzając poważne szkody ma» 
terjalne, Zamachu dokonano w nocy, 
Ofiar w ludziach nie było. 


ŻYWCEM PALĄ LUDZI, 


Lizbona, 27. 8. (PAT.) Generał Que» 
ipo de Liano zawiadomił wczoraj o 
północy przez radio, że wojska rządo- 
we w San Sebastian dowodzone są 
przez komunistów francuskich. Samo- 
loty rządowe bombardowały wczoraj 
panownie Kadyks, Potwierdza się wia 
domość, że oddziały rządowe używają 
na wszystkich odcinkach frontu pra- 
wie wyłącznie kul dumedum. W Sal- 
boerena spalono żywcem przed wkros 
czeniem wojsk powstańczych 23 prze» 
ciwników rządu. Wobec tego rodzaju 
okrucieństw — oświadczył gen. de Lia 
no — jest się zmuszonym zapomnieć o 
słowach litości i przebaczenia. 


KOMUNIKACJA TRAMWAJOWA 
W CZASIE TARGÓW WSCHODNICH 
WE LWOWIE. 


Na czas trwania XVI. Targów Wschoa 
dnich we Lwowie, zostaną uruchomione 2 
dodatkowe linje tramwajowe: 

o znaku „I“ z Wałów Hetmańskich 
przez pl. Bernardyński, Piłsudskiego, Zyblis 
kiewicza, św. Zofji do bramy gł. pl. Tar- 
gów Wschodn. 

i o znaku „IIA* z Dworca gł. przez ul. 
L. Sapiehy, Na Bajkach, Nabielaka, Peł. 
czyńską, św. Zofji do bramy gł. pl. Tar- 
gów Wschodnich. 

Wozy linji „I“ zaczną kursować od 28 
sierpnia br., zaś wozy linji „11A“ od lego 
września br. 

W okresie od 1 do 15 września br. w pa- 
wilonach MKE. obok Dworca gł. i na Waz 
łach Hetm., oraz w budynku Zarządu TW. 
na pl. Targów Wschodnich będą sprzedaz 
wane uczestnikom Targów Wschodnich bi- 
lety tramwajowe „3 dni we Lwowie“ po 
cenie 3 zł. Bilety te będa uprawniały oka: 
ziciela do dowolnej ilości przejazdów 
dziennie tramwajami przez okres 3 dni za- 
znaczonych na bilecie. 

Zgłoszenia wycieczek przybywających na 
Targi Wschodnie (ponad 30 osób) przyj 
mować będą codziennie od godz. 6 do 24-ej 
kontrolerzy MKE. pełniący dyżur w pawis 
lonach MKE. na Wałach Hetm. i przed 
Dworcem gł. Telefon Nr. 229203 i 229-01. 


bra i siły, jak n. p. „Nasz chleb po- 
wszedni* Vidora lub „Harmonia“ 
Sznajdera. Rozrywka musi być miłą i 
piękna, pociecha — mocna i męska, je- 
Śli trzeba je uznać za godziwe. 


Widz kinowy, „szary człowiek“ nie 
wie nawet, że żądna z świetnych 
gwiazd kinowych, żaden potentat z 
Hollywood, ale właśnie on, bezimiens 
ny i w miljonowych cyfrach wielokro= 
tny, jest najważniejszą osobą handlu- 
jącej kinematografji. Dla niego tworzo 
ne są wszystkie filmy, setki ludzi za- 
biegają o odgadnięcie jego gustu, Jego 
to dobroduszne zaufanie oszukuje 
się bez ceremonii. Ale bo też nikt nie 
Stara się widzowi kinowemu wyjaśnić, 
czem jest kino prawdziwe. czarnobiałe 
zjawisko ekranu, Ile ciekawych dzie- 
dzin życia obejmuje i dokąd dociera. 
Jeśli mówimy o takiem kinie, nastawie 
nie pesymisty zmienia się na rzeczowe 
spojrzenie człowieka zainteresowane- 
go. Kinematografja ogólna, badawcza 
i artystyczna, przoduje postępowi i 
zwycięża. Ale tego dostrzec nie może 
obałamucona ekscelencja kina, „Szary 
człowiek” — z za czarodziejskiego wa- 


łu reklamy kinowej. 
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Zjazd Naczelników Urzędów 
pocztowo -telekomunikacyjnych we Lwowie 


W dniach 24 i 25 sierpnia br. obra- 
dował we Lwowie, pod przewodnicz 
twem Dyrektora Okręgu Poczt i Tez 
legrafów Moszory, zjazd naczelników 
rejonowych urzędów  telefoniczno:te: 
legraficznych i obwodowych urzędów 
pocztowozstelekomunikagyjnych lwow: 
skiego okręgu Poczt i Telegrafów, o- 
bejmującego teren województwa lwow 
skiego, tarnopolskiego i Stanisławow= 
skiego. 

Zjazd odbywał się pod hasłem noz 
wej organizacji państwowego przed- 
siębiorstwa „Polska Poczta, Telegraf 


i Telefon", jej postulatów, zasad i nos 
wych instrukcyj organizacyjnych, 

Przedmiotem zjazdu poza zagadnie= 
niami natury organizacyjnej były m. 
in. postulaty w zakresie usprawnienia 
przedsiębiorstwa a w szczególności ce- 
le i zadania naczelników urzędów 
obwodowych, mających swoją siedzi: 
bę w miastach powiatowych a kierue 
jących eksploatacją  pocztowozsteleko= 
munikacyjną. 

Dążeniem bowiem władz  poczto: 
wych jest udoskonalenie służby ps- 
cztowozstelekomunikacyjnej i zbliżenie 
instytucji pocztowych do klienta, 


Sport i wychowanie fizyczne, 


Zbyszko Cyganiewicz nadal mistrzem 
świata. W Casablance odbyło się spotkanie 
zapaśnicze w walce „catch as catch can“ 
pomiędzy Zbyszkiem Cyganiewiczem a mi- 
strzem Włoch Pedro Nerone o tytuł mistrza 
Świata. Tytułu bronił Polak. Mecz odbył 
się w obecności 16.000 widzów i zakończył 
się zwycięstwem Cyganiewicza po 18 min. 
i 20 sek. walki. 

Start amerykańskich pływaków w Kra: 
kowie. W środę, w pływalni parku kraz 
kowskiego, przystrojonej barwami St. Zjez 
dnoczonych i Polski, odbyły się wielkie za- 
wody pływackie z udziałem amerykańskiej 
drużyny olimpijskiej, zawodników śląskich, 
warszawskich i krakowskich. Wyniki, osią: 


DEBIUT POETYCKI SPEAKERA 
ROZGŁOŚNI LWOWSKIEJ. 


Młody speaker radjostacji lwowskiej mgr. 
Czesław Hałski zadebiutował jako poeta 
pięknie wydanym zbiorem wierszy zatytua 
łowanym „Szukam siebie“. W 16 poema- 
tach daje Halski wielką różnolitość temaz 
tów i ich ujęcia. Od wierszy, stanowiących 
próbę interpretacji artystycznej (Claude 
Debussy) i krystalizację impresyj (Tak pię- 
knie jest dookoła), do świetnych w rysunz 


ku psychologicznym obrazków  rodzajo- 
wych  (Idjota, Dwa obrazy, Urzędnik), 
wreszcie do ciekawie ujętych reportaży 


poetyckich, młody autor porusza nieraz tez 
maty bardzo ciekawe i żywotne. Poemat 
„I cóż dalej szary człowieku” porusza w 
silnie emocjonalnej formie problem wypu» 
szczonych z więzienia, poemat „Reportaż“ 
daje przekrój kontrastów między wytworną 
klasą bogaczy a masami bezrobotnych, 
wiersze „Pieniądz“ i „Chciałbym zobaczyć 
świat“ są szczerym odruchem młodzieńcze- 
go serca w wołaniu o sprawiedliwość i poz 
kój, a poemat „Rozkołysał się dzwon“ ma 
doskonałe zacięcie satyryczne i przedstawia 
kontrast między prawdziwą żałobą na po- 
grzebie matki a złośliwemi uwagami uczest 
ników konduktu, obojętnymi i dopatrują: 
cymi się w płaczu dziecka udawania. 
Niewątpliwie o wartości poetyckiei zbio- 
ru Czesława Halskiego wypowiedzą się faz 
chowi krytycy, można jednak po zapozna: 
miu się z treścią zbioru stwierdzić, że debiut 
jest udany. 
OH = A rze O 


PRZEWÓZ POCZTY BALONAMI 
Z OKAZJI MIĘDZYNARODOWYCH 
ZAWODÓW GORDON-=BENNETA. 


W dniu 30 bm. z okazji międzynarodo- 
wych zawodów balonów wolnych o puhar 
Gordor-Benneta, dwa balony warszawz 
skiego Aeroklubu, a mianowicie Syrena i 
Legjonowo zabiorą w dniu 30 sierpnia br. 
pocztę z urzędu pocztowego Warszawa 31 
i przewiozą ją do miejsca lądowania w 
granicach Rzeczypospolitej. 

Po wylądowaniu załoga balonów wyda 
pocztę najbliższym urzędom pocztowym, 
które nadeszłe tą drogą przesyłki prześlą 
do miejsca przeznaczenia zwykłą drogą 
pocztową. Wymienionemi wyżej balonami 
mogą być przewiezione tylko zwykłe ex: 
pressowe listy do 20 gramów wagi i zwy- 
kłe expressowe kartki pocztowe zarówno 
krajowe, jak i zagraniczne za odpowiednią 
taryfową opłatą pocztową. 

Pragnący przesłać tą drogą listy i kartki 
pocztowe powinni przesłać je urzędowi 
pocztowemu Warszawa 31, który przesyłki 
te wyda „do dalszego przewozu załodze 
talonów wolnych Syrena į Legjonowo. 


N - : 
SPRAWA PRZYZNAWANIA MEDALU 
ZA WOJNE I 10:LECIE. 


Osoby urodzone w latach 1883 ; młodsze 
ubiegające się o przyznanie prawa do mez 
dalu za wojnę lub 10-cio lecia, powinne 
kierować prośby do tej PKU., której ewiz 
dencje sa prowadzone, podając w nich datę 
urodzenia oraz dokładny adres zamieszka- 
nia. Osoby urodzone w latach 1882 į starsze 
wnoszą prośby o te medale do tego DOK. 
na terenie którego zamieszkują. Do prośby 
winne dołączyć dowody stwierdzające służ- 
bę w WP. oraz podać datę urodzenia, miej; 
Sce zamieszkania i zawód. Począwszy od 
dnia ogłoszenia prośby w sprawie medali 
kierowane przez zainteresowanych do DOK 
zamiast do właściwych PKU. pozostaną 
bez rozpatrzenia. 
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Rodaktor naczelny | wydawca: Aleksander Warcóski. 
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gnięte ma tych zawodach, były stosunkowo 
słabsze ze względu na niska temperaturę 
wody i niepogodę. Najlepszy wynik osią- 
gnął Peter Fick (Ameryka) w biegu na 100 
m stylem dowolnym. Czas przez niego o- 
siągnięty 58,6 sek. jest najlepszym uzyskasz 
nym dotychczas na polskich basenach. 

Zdyskwalifikowanie MHeljasza przez Pola 
ski Związek Lekkoatletyczny odbiło się w 
Poznaniu głośnem echem i wywołało różne 
komentarze.  Zdyskwalifikowanie Heljasza 
tez przeprowadzenia żądanego przezeń śle- 
dztwa, uważane jest w kołach sportowych 
Poznania za niesłuszne i krzywdzące Po- 
znańczyka. 


Lwów otrzyma dom 
dla podoficerów 


Dowiadujemy się, że w najbliższym 
czasie rozpocznie się we Lwowie budo: 
wa wielkiego domu, przenaczonego ha 
mieszkanie dla podoficerów. Dom sta- 
nie przy ulicy Kleparowskiej. Decyzja 
w sprawie budowy tego domu — która 
niewątpliwie przyczyni się do dalszego 
podtrzymania ruchu budowlanego we 
Lwowie — zapadła na rozkaz szefa ad- 
ministracjj Armji wiceministra spraw 
wojskowych generała  Litwinowicza. 
Budowę przeprowadzi Fundusz Kwate: 
runku Wojskowego. 


Ogłoszenia urzędowe. 


LICYTACJE 


I. Km. 1762/33. Obwieszczenie o licyta- 
cji. Komornik Sądu grodzkiego zamiejskie: 
go we Lwowie rewiru I. obwieszcza, że 
dnia 30 września 1936 o godzinie 10:tej od- 
bedzie się w Sądzie grodzkim zamiejskim 
we Lwowie, ul. Kazimierza Wielkiego 34 w 
oddz. Nr. IV. licytacja realności obj. whl. 
81 ks. gr. gm. kat. Kulparków cz. II. skła- 
dającej się z pgr. lkat. 84/3 o powierzchni 
191 s. kw., na której znajdują się 3 muros 
wane, czynszowe domy mieszkalne a to: 
jeden parterowy z mieszkalnem poddaszem, 
drugi oficynowy jednopiętrowy i trzeci parz 
terowy, stajnia, szopa, studnia oraz inne 
przynależności, położonej w Persenkówce 
l. orj. 194 (obok młyna Swobody), a stano- 
wiącej po połowie własność Jana Krukow: 
skiego i Eleonory Krukowskiej. Suma osza- 
cowania wraz z przynależnościami wynosi 
kwotę 21.336 zł. 75 gr. Cena wywołania 
wynosi kwotę 16.002 zł. 57 gr. Poniżej ce» 
ny wywołania sprzedaż nie nastąpi. Wyso- 
kość rękojmji oznacza się na kwotę 2.153 
zł. 68 gr. Akta į inne dokumenta przegla: 
dać można u podpisanego komornika." 

_ Stanisław Wolański 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego. 
Rewiru I. 
ul. Kazimierza Wielkiego 41, II. p. 

Lwów, 1 sierpnia 1936. 2743K 

Km. IV. 5381/34, V. E. 251/35. Obwiesz: 
czenie. Komornik Sądu grodzkiego w Sta. 
nisławowie rewiru IV. Lucjan Fortuna, us 
rzędujący w Stanisławowie przy ul. Belwez 
derskiej 5 obwieszcza ma podstawie art. 
676 i 679 kpc., że: I. dnia 19 października 
1936 r. godz. 1l-ta odbędzie się w Sądzie 
grodzkim w Stanisławowie w sali Nr. 37 
jako w drugim terminie licytacyjnym sprze 
daż w drodze publicznego przetargu, nale- 
żących do dłużników Arona Seidmana, niel. 
Mozesa, Leona i Aleksandra  Seidmanów 
przez ojca į opiekuna Arona  Seidmana, 
Toni Weliczker, Pepi Eigenfeld, Jetti Asch- 
kcnazy i Racheli Freundlich zam. w Stani: 
sławowie: a) realności whl. 500 ks. gr. gm. 
kat. Stanisławów objętej, składającej się z: 
1) pbud. lk. 428/1, 428/2 i 428/3 o łącznej 
powierzchni 415 m kw., 2) I domu miesz- 
kalnego, murowanego, parterowego (oficys 
ny) o I pokoju i kuchni i werandzie drez 
wnianej z instalacją elektryczną j b) real- 
ności whl. 3030 tejs. ks. gr., składającej się 
z: 1) pbud. lk. 2276/2 o powierzchni 226 
m kw., 2) 1 domu murowanego, jednopię- 
trowego (oficyny) o dachu krytym blachą 
pocynkowaną, obejmującego 4 kuchnie i 6 
pokoi z instalacją elektryczną, 3) 1 kox 
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mórki z drzewa miękkiego, oszalowanej 
deskami, 4) oparkanienia 28 mb. drewniaz 
nego i 5) 1 studni o pompie żeliwnej i ru- 
rach pocynkowanych. II. Realności powyże 
sze, położone w Stanisławowie przy ul. 
Belwederskiej L. orj. 29 tworzą jedną caz 
łość gospodarczą i ocenione zostały łącznie 
na kwotę 18.682 zł. Cena wywołania real- 
ności whl. 500 i 3030 ks. gr. gm. kat. Stani- 
sławów rozpocznie się jako w 2 terminie 
licytacyjnym od 2/3 części ceny ocenienia 
tj. od kwoty 12.454 zł. 67 gr., poniżej któ: 
rej to kwoty sprzedaż nie nastąpi. Przys 
stępujący do przetargu obowiązany jest zło 
żyć rękojmię w wysokości 1/10 części ceny 
ocenienia tj. kwotę 1.868 złotych 20 groszy. 
III. Rękojmię należy złożyć w gotówce, 
albo w takich papierach wartościew. bądź 
książ. wkładk. instytucyj, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich i że pa- 
piery wart. przyjęte będą w wartości 3/4 
części ceny giełd. Przy licytacji będa zaz 
chowane ustawowe warunki licytacyjne o 
ile dodatkowem publicznem obwieszczeniem 
nie będą podane do wiadomości warunki 
odmienne; że prawa osób trzecich nie 
będą przeszkodą do licytacji i przysądze» 
nia własności na rzecz nabywcy bez zae 
strzeżeń, jeżeli osoby te przed rozpoczę- 
ciem przetargu nie złożą dowodu, że wnio 
sły powództwo o zwolnienie nieruchomo: 
ści lub jej części od egzekucji i że uzy: 
skały postanowienie właściwego Sadu, nas 
kazujące zawieszenie postępowania egzeku 
cji; że w ciągu dwóch ostatnich tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mość w dni powszednie od godziny 8 do 
18-tej, akta zaś postępowania egzekucyj- 
nego można przeglądać w Sądzie grodzkim 
Oddz. V. w Stanisławowie. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru IV. 
Stanisławów, 20 sierpnia 1936. 2739K 


Il. Km. 482/36. Obwieszczenie o licyta- 
cji. Ogłaszam, iż dnia 1 września 1936 o 
godz. 12-tei odbędzie się w Nadwórnej w 
Nadwórniańskiej fabryce nafty i parafiny 
licytacja ruchomości, a to: 1) maszyna do 
pisania „Rex Visible“, 2) biurko dębowe, 
3) 5000 kg. kwas siarkowy w zbiorniku Nr. 
122, ocenionych na łączną sumę 850 zł. Ru. 
chomości te oglądać można w dniu licytacji 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru II. 

Nadwórna, 17 sierpnia 1936. 2740K 


IX. Km. 688/36. Obwieszczenie o licytae 
cji ruchomości. Komornik Sądu grodzkiego 
miejskiego we Lwowie rewiru IX. Mieczy- 
sław Grossman, mający kancelarję we Lwoż 
wie, ul. Kochanowskiego 21 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publicznej wiadoż 
mości, że dnia 9 września 1936 o godz. 12 
we Lwowie, ul. Akademicka Nr. 26 odbę- 
dzie się na wniosek dra Rudolfa Brejtera 
l-sza licytacja ruchomości, składających się 
z obrazów, mebli i dywanów przy licytacji 
oszacować się mających przez biegłego. 
Ruchomości można oglądać w dniu licyta» 
cji w miejscu i czasie wyżej oznaczonym. 
Komornik Sadu Grodzkiego Miejskiego. 

Rewiru IX. 

Lwów, 24 sierpnia 1936. 2741K 

I. Km. 1048/34. Obwieszczenie o licytas 
cji. Komornik Sadu grodzkiego zamiejskie- 
go we Lwowie rewiru lego obwieszcza, że 
dnia 30 września 1936 o godzinie 9-tej odz 
będzie się w Sądzie grodzkim zamiejskim 
we Lwowie w oddz. IV. przy ul. Kazimie- 
rza Wielkiego 34 licytacja realności obj. 
whl. 530 ks. gr. gm. kat. 'Kulparków cz. I. 
składającej się pgr. llkat. 328/4 i 328/8 o 
łącznej powierzchni 300 sążni kw., na któ- 
rej znajduje się jednopiętrowy murowany 
dom czynszowy z mieszkalnem poddaszem 
i przynależnościami, położonej we Lwowie 
Kulparkowie Nr. 200 za torem kolejowym, 
a stanowiącej własność Marji i Juljana Boz 
dnarczuków. Suma oszacowania wraz z 
przynależnościami wynosi kwotę 30.824 zł. 
93 gr. Cena wywołania wynosi kwotę 23.118 
zł. 70 gr. Poniżej ceny wywołania sprzedaż 
nie nastąpi. Wysokość rękojmi oznacza się 
na kwotę 3.082 zł. 50 gr. Akta i inne doku- 
menta przejrzeć można u podpisanego koz 
mornika. 

Stanisław Wołański 
Komornik Sądu Grodziego Zamiejskiego. 
Rewiru I. 
ul. Kazimierza Wielkiego 41, II. p. 
Lwów, 1 sierpnia 1936. 2742K 


I. Km. 99/36. Obwieszczenie o licytas 
cji. Komornik Sądu grodzkiego zamiejskie- 
gc we Lwowie, rewiru II. obwieszcza, że 
ania 29 września 1936 o godz. 10 przed- 
południem odbędzie się w Sądzie grodzkim 
zamiejskim we Lwowie, przy ul. Kazimie: 
1zowskiej l. 34 w sali Nr. IV. licytacja re- 
alności położonej we  LwowiezZniesieniu, 
ul. Szewczenki 46 objętej wyk. hip. L. 795 
i 1012 ks. gr. gm. kat. Zniesienie 
dzonej przy Sądzie grodzkim  zamiejskim 
we Lwowie dłużnika Agnieszki Łysyk wła- 
snej, a składającej się: 1) whl. 795 z pgr. 


612/12 o pow. 47 s. kw., na której znajduje : 


się nowy dom murowany, parterowy, z ze- 
wnątrz niewyprawiony, kryty blachą, sztaz 
chety, 10 drzewek i szczepów owocowych 
2) whl. 1012 z pbud. 336 o pow. 65 s. kw., 
na której znajduje się domek stary muro= 
wany, parterowy, kryty blachą, ustęp, ko- 
mórka drewniana i wspólna z sąsiadem stuz 
dnia, ocenionej na ad 1) 6.173 zł. 54 gr, 
ad 2) 2.464.80 zł. Cena wywołania wynosi 
ad 1) 4.630 zł. 15 gr., ad 2) 1.848.60 zł. Re- 
kojmię w wysokości ad 1) 617.36 złotych, 
ad 2) 246 zlotych 48 groszy winien 
złożyć przystepujacy do przetargu licytant 
w gotowiźnie albo w takich papierach 
wartościowych bądź książeczkach 
wkładkowych instytucji, w których wolno 
umieszczać fundusze małoletnich z tem, że 
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Z drukarni „Słowa Polskiego" Lwów, Zimorowicza 15. 
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papiery wartościowe przyjęte będą w war- 
tości trzech czwartych części ceny giełdo». 
wej. Przy licytacji będą zachowane usta- 
wowe warunki licytacyjne, o ile dodatko- 
wan publicznem obwieszczeniem nie będą 
podane do wiadomości warunki odmienne. 
Prawa osób trzecich nie będą przeszkodą 
do licytacji i przysądzenia własności na 
rzecz nabywcy bez zastrzeżeń, jeżeli osoby 
te przed rozpoczęciem przetargu nie złożą: 
dowodu, że wniosły powództwo o zwolnie- 
nie nieruchomości lub jej części od egzea 
kucji i że uzyskały postanowienie właści- 
wego Sądu, nakazujące zawieszenie egze- 
kucji. W ciągu ostatnich dwóch tygodni 
przed licytacją wolno oglądać nierucho- 
mość w dnie powszednie od godziny 8-mej 
do 18-tej, akta zaś postępowania egzeku- 
cyjnego można przeglądać w Sądzie. Do 
organów Władzy publicznej i Instytucji pu- 
blicznych powołanych do zgłaszania należe 
ności z tytułu podatków i innych danin 
publicznych zwracam się z wezwaniem, aby 
najpóźniej w terminie licytacji zgłosiły ze- 
stawienie podatków į innych danin publi- 
cznych należnych po dzień licytacji pod 
rygorem utraty mogącego im służyć z usta- 
wy pierwszeństwa zaspokojenia. 
Komornik Sądu Grodzkiego Zamiejskiego. 
Rewiru II. 
Lwów, 25 lipca 1936. 


ROZMAITE. 


Prez. 18.777/36. Edykt. Sąd Apelacyjny 
we Lwowie wdrożył postępowanie sprosto: 
wawcze celem odnowienia zniszczonej księ- 
gi gruntowej Sądu Grodzkiego w Husiatye 
nie dla gminy Szydłowce i wzywa intere- 
sowanych do zgłaszania w tym Sądzie 
Grodzkim roszczeń z $ 7 ustawy Nr. 96 z 
r. 1871 do 31 grudnia 1936. 

Lwów, 13 sierpnia 1936. 
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UZNANIE ZA ZMARŁEGO 


1. 2. T. 27/36. Edykt. Bazyli Kluczkie- 
wicz, syn Antoniego i Katarzyny Kur, uro: 
dzony 5 maja 1885 r. w Szybalinie wyje: 
chał z początkiem 1914 r. do Ameryki i od 
jesieni 1922 r. niema o nim wiadomości, za- 
chodzi więc domniemanie, że nie żyje. Na 
prośbę jego żony Anastazji Kluczkiewicz 
wdraża się postępowanie celem uznania go 
za zmarłego. Ogłasza się wezwanie, aby naj 
później do 12 miesięcy od dnia ogłoszenia 
edyktu w gazecie udzielono Sądowi okrę- 
gowemu w Brzeżanach wiadomości o zagiz 
nionym, a jego się wzywa, aby się zgłosił 
w Sądzie lub dał znać o sobie. Po bezsku» 
tecznym upływie tego terminu Sąd na po- 
nowny wniosek orzeknie ostatecznie. 

Sąd Okręgowy Wydział I. cywilny. 

Brzeżany, 14 sierpnia 1936. 272 


T. 48/36. Tomasz Aleksander, urodzony 
w Cieszacinie wielkim dnia 6 lipca 1895, 
syn Andrzeja i Magdaleny uczestnik wojny 
światowej zaginął i od roku 1914 nic daje 
o sobie żadnej wiadomości. Służył przy 14 
baonie strzelców austrjackich. W celu ue 
znania go za zmarłego wzywa się, by da 
pół roku od ogłoszenia udzielono o zagi- 
nionym wiadomości Sądowi. 

Sąd Okręgowy. 

Przemyśl, 14 sierpnia 1936. 2727K 

T. 32/36. Mikołaj Ślusarz, urodzony w 
Kulmatyczach dnia 6 grudnia 1894, syn 
Grzegorza i Heleny, uczestnik wojny bol: 
szewickiej, zaginął i od roku 1920 nie daje 
o sobie żadnej wiadomości. Służył przy 
nieznanej formacji wojsk polskich, a w r. 
1920 brał udział w bitwie pod Krasnem. W 
celu uznania go za zmarłego wzywa się, by 
do roku od ogłoszenia udzielono o zagie 
nionym wiadomości Sądowi. 

Sąd Okręgowy. 


Przemyśl, 22 sierpnia 1936. 2725 


OGŁOSZENIA PRYWATNE. 


Tarqi Wiedeńskie 


6—12 WRZEŚNIA 1936 


(TARGI TECHNICZNE I GOSPODAR- 
STWA ROLNEGO DO 13 WRZEŚNIA) 


WIELKIE TARGI 
ŚRODKOWOEUROPEJSKIE 


WYSTAWCY Z 18 PAŃSTW 
NABYWCY Z 70 KRAJÓW 


Wystawy specjalne 
INDYJ BRYTYJSKICH, FRANCJI, 
HOLANDJI, ITALJI | WĘGIER 


Wiza wjazdowa zbędna! Legitymacja Targów 
i paszport upoważniaią do przekroczenia gra- 
nicy austrjackiej. Wiza tranzytowa czecho- 
słowacka niepotrzebna! Znaczne zniżki prze- 
jazdu na polskich, niemieckich, czechosło- 
wackich i austriackich kolejach oraz na linjach 
lotniczych. Wszelkie informacje oraz legity- 
macje Targów (po zł. 8'—) przez 


Wiener Messe A. G., Wien VII. 


oraz honorowe przedstawicielstwa : 


we Lwowie: Konsulat Austrjacki, 
skich 4, 
Polskie Biuro Podróży „Orbis 
Sp. z 0. 0., Legjonów 29, 
Polskie Biuro Podróży „Orbis“, 
Sp. z G. O., PL Marjacki 5, 
Wagons Lits -= Cook S. A., Plac 
Halicki 15. 


Ossoliń- 


